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,,Egzamin'' n .a Ochocie 

Ml:i kon-
s tn od Ponad 
5 · I t pr entują w 

Teatrze . h tuki kon-
trowersyj ą · przynaj-
mniej zawierające konflikt 
mqcno dyskusyjny, a przy 
tym zawsze wyraźnie odno­
szący się do współczesności. 
Właśnie ta świadoma prowo_ 
kacja jest zamierzonym celem 
teatru, który nie rozstaje się 
z widzami w momencie wy­
głoszenia przez aktora ostat-
niej kwestii, lecz wyciąga ich 
na rozmowy o świeżo obej­
rzanej sztuce, postawach, mo­
ralności... 

I trzeba przyznać, uczestni­
cy widowiska łatwo połykają 
haczyk, chętnie wdają się w 
dyskusje, sądzą bohaterów, 
analizują sytuacje obserwo­
\vane na co dzień, identyfi­
kują się z postaciami ogląda­
nej sztuki. 

Ostatnia premiera „Epami­
nu" Jana Pawła Gawlika jeJit 
kontynuacją programu nawią­
zywania bliskich kontaktów 
widzów z aktorem, teatrem, 
wywoływania określonych e­
mocji poprzez treści myślowe 
zawarte w <;iziele . teatralnym. 

„Egzamin" Pobudza do ży­
wych reakcji, bo rzecz doty­
czy córki wysokiego dygnita­
rza powiatowego, zaś akcja 
rozgrywa się w szkole. Na ra-

dzie pedagogicznej, mającej 
zadecydować kogo dopuścić do 
matury, nauczycielfa języka 
Polskiego ' stawia dwóję owej 
pannicy, co wywołt,1je całą se. 
rię spięć, drastycz1)Ych sytua­
cji, łącznie z interwencją sa­
mego taty, innych brzędników 
powiatu, no i - \.J. zależności 
od sytuacji - zm i.łny ich po­
glądu na sprawę .samych na­
uczycieli. 

Sztuka mało spó~na drama­
turgicznie, jednąk wciąga 
widzów postawion~ w niej 
problemem moralr ym. ,.Egza­
min" wyreżyserov, l Jan Ma­
chulski występujący także w 
roli sekretarza 1\1,alawskiego, 
scenografię przygotowała Ewa 
Arcinowska, zaś lv Pozosta­
łych oglądamy: TFeusza Bo­
guckiego, Halinę. Czengery, 
Janinę Nowicką, 1 Kazimierza 
Zarzyckiego, Jahusza Leś­
niewsklego, Andr~eja Siedlec­
kiego, Aleksandr! Jasińskie­
go, Ludosława lfozłowskiego 
oraz młodzież z ogniska tea­
tralnego. 

Z okazji tej premiery godzi 
się p1-zypomniećt szczególne 
zru>lugi Machulskich w upo­
~zechnianiu sz~uk.i teatra!~ 
nej. Jedną ze sprawdzonych 
form· jest właśqie łączenie 
spektakli z dyskusjami, któ­
re dają możliwość bezPQśred­
niego kontaktu z aktorami, 

poczucia partnerstwa, współ­
uczestnictwa w tworzeniu wi­
dowiska. 

W ciągu pięciu lat takich 
poczynań uzbierała się wokól 
teatru spora grupa miłośni­
ków teatru i to składająca 
się z ludzi wszelkich środo­
wislc 

W ubiegłym roku Machul­
scy zapoponowali szkołom O­
choty W$pólpracę w zakresie 
realizacji programu humani­
stycznego wychowania prze7 
teatr. Aktorzy· odbyli wiei„ 
spotkań z młodzieżą na te­
ma ty sztuki recytacji, zaga(ł­
nień wsp.-)łczesnego teatru itn. 
W grudniu u,biegłego roku 
eks!)€rymentalnie przysta_pio­
no w szkołach podstawowyrh 
nr 93 i 173 do wprowadzania 
metody teatralnej w realiza­
cji programu nauczania w 
klasach pierwszych. Zajęcia 
lekcyjne zawierające elemen­
ty inscenizacji teatralnej pro­
wadzone przez nauczycieli pod 
kierunkiem instruktorów Tea­
tru Ochoty, zyskały aprobatę 
dzieci i pozytywne oceny pe­
dagogów. 
Zespół wychodzi także Po­

za Warszawę. W lipcu gościn- . 
nie występował w Zamościu, 
dając tam 27 spektakli i 
przedstawiając 8 zespołów a­
matorskich działających pod 
kierunkiem teatru. (bs) 


